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Nr. 687. Kraków, Wtorek 21. Grudnia 1915. Rok XXIII
PRENUMERATA wynosi w Krakowie 
miesięcznic 2 kor., kw artaln ie 6 kor., 
za odnoszenie <lo domu dopłaca się 

00 hal. miesięcznie.
Xa prow incyi miesięcznie z dw ura- 
zową przesyłką ii kor. 30 h., z jedno­

razowa przesyłką 2 kor. 70 łi. 
K w artaln ie z dw urazową przesyłką 
0 kor. 80 h.. z jednorazow ą przesyłką 
8 kor. W państw ie niem ieckiem  kw ar­
talnie ln  kor., w innvch państw ach 
kw artaln ie 1? kor. Źmiana adresu 

40 halerzy.
NAR6DU

Cena num eru pojedynczego 
6 halerzy.

Wychodzi 3  razy dziennie.
WYDANIE WIECZORNE.

Listy pieniężne, przekazy na prenu­
m eratę i inseraty nadsyłać należy 
franko do A dm inistracyi ..Głosu Nar 
ro d u 1. — Prenum eratę opróoz upo­
ważnionych ageneyi przyjm uje każdy 
urząd pocztow y w obrębie monarchii 
i w państw ie niemieckiem. Rekiam a- 
eye nieopieczętow ane nie podlegają 
opłacie pocztowej. — Rękopisów  

redakeya nie zwraca.

ADRES RED: Ul. św. Tom asza 1. 35: 
Adr. telegr.: „Głos N arodu11 K raków . 
Telefon redakcy jny  Nr 190. — Telefon 
adm inistracyi i d rukarn i N r 3344.

Pisz 
Schalek 

czytelnia.

Biuletyn austryacko-węgierski.
Urzędom) donoszą: Wiedeń, 21 grudnia.

Rosvjski teren wojenny.
Naprzeciw Rafałówki nad Styrem został je­

den rosyjski oddział wywiadowczy rozprószo­
ny; zresztą miejscami walka działowa.

Włoski teren wojenny.
Walki artyleryi na południowym troncie ty­

rolskim trwają dalej.
Dwie włoskie kompanie, które w nocy usi­

łowały posunąć się ku Monte San Michele, zo­
stały zniszczone.

Południowo-wschodni teren.
Walki pościgowe przeciw Czarnogórze dopro­

wadziły wczoraj znowu do Zdobycia jednej nie­
przyjacielskiej pozycyi na północ od Berany.

Zastępca szefa sztabu generalnego v. Hoefer, polny marszałek porucznik.

Nasze wojska w ostatnich dwóch dniach wzię­
ły około 600 jeńców.

OfBDZjwa turecka na Ballipali.
Konstantynopol. (T. B.) Doniesienie ajenoyi 

telegraficznej Milli. Główna kw atera turecka 
donosi, z daty  dnia 20. grudnia br.:

W nocy na dzień 19. grudnia i przedpołu­
dniem dnia 19. grudnia rozpoczęły nasze wojska 
po silnem przygotowaniu tdziałowem w od­
cinkach Anaforta i Ariburnu przygotowania do 
ataku. Aby te przygotowania powstrzymać, nie­
przyjaciel popołudniu przedsięwziął na całym 
froncie Sed-il-Bar ataki wszystkiemi swojemi 
siłami, które wszystkie zostaty odparte. Ataki 
te przygotował nieprzyjaciel trwającym przez 
pewien czas ogniem z dział polowych i ogniem 
z monitorów i krążowników, zwróconym na na­
sze stanowiska. Gdy ataki te wśród oiDrzymich 
strat atakujących zostały odparte i nieprzyja­
ciel został odrzucony do swoich starych pozycyi 
i gdy zrozumiał, że nie będzie mógł ujść skut­
kom naszego ataku na północy czyniącego po­
stępy, załadował w bezładnym pospiechu w no­
cy na dzień 20. grudnia część swoich wojsk 
w odcinku Anaforta i Ariburnu.

Według ostatnich wiadomości oczyściły nasze 
wojska Anafortę i Ariburnu z nieprzyjaciela, tak 
że niema tam już ani jednego nieprzyjacielskie­
go żołnierza. Wojska, które postąpiły naprzód 
aż do brzegu morza zabrały nieprzyjacielowi 
wielką zdobycz, namioty, municyę, działa.

Nieprzyjacielski hydroplan pod naszym o- 
gniem spadł do morza. Kierownik aparatu i ob­
serwator wzięci do niewoli.

Oświadczania Asąuita« sprawia Gallipoli,
Londyn. <T. B.) W Izbie gmin doniesienie o 

wycofaniu wojsk angielskich z wybrzeży zatoki 
Suwla i Anaforta zostało przyjęte oklaskami. 
Asąuith oświadczył, że wycofanie tych wojsk 
nastąpiło na podstawie uchwał gabinetu, po­
wziętych przed pewnym czasem.

Izba na podstawie kompromisu przyjęła żą­
danie przedłużenia okresu ustawodawczego I- 
zby gmin o 8 miesięcy, zamiast o jeden rok.

sile 1 .">0.000. które przygotowane są do w yru­
szenia natychm iast w pole.

Włosi w Albanii.
Berlin. (Teł. pry w.) „Berliner T ageblatt“ do­

nosi z Genewy: Według paryskiego doniesie­
nia wychodzącego w Lyonie pisma „Nouvelli- 
ste11, wysadzone na ląd w Talonie wojska wło­
skie w sile 30.000 ludzi, zostały przesunięte 
w głąb Albanii. Zanim nadejdą dalsze wzmo­
cnienia. rola ich będzie polegała na tern, iż będą 
stanowiły podstawę koncentracyjną dla Serbów 
szukających schronienia w C z a r n o g ó r z e  
i A 1 b a n i i. przygotow yw ały drogi do przyszłej 
ofenzywy, i tłum iły albańskie powstania.

W edług wiadomości z Rzymu transporty  
wojsk napotykały na wiolklel przeszkody ze 
strony austro-węgierskich torpedowców, łodzi 
podwodnych i burzy.

Prasa włoska wita wylądowanie w Albanii 
z entuzyazmem. .,Tribim a“ pisze: „ A l b a n i a  
jest już silnie w naszych rękach. Dla Albańczy- 
ków jest o tw arta droga do skupienia się pod 
włoskimi sztandaram i (!). Również Serbowie 
przekonają się o szczerej włoskiej przyjaźni. 
Należy się spodziewać, że nasza pomoc dla 
Serbii nie przyszła za późno (!).

Wybory w Grecyi.
Ateny. (T. B.) Dotychczas wybrano 200 zwo­

lenników Gunansa, 35 zwolenników Teodokisa, 
20 zwolenników Rhallisa i 7 zwolenników Di- 
mitrokopulosa. Brakuje jeszcze wiadomości o 
wyniku wyboru w 6u okręgach wyborczych.

Z i>owodu mgły nie można było stwierdzić w 
jakim  kierunku pojechało gros floty. Praw do­
podobnie pojechała flota w kierunku Warny. 
Po krótkim  czasie słyszano silną strzelaninę z 
czego korespondent wnosi, że albo nastąpił atak 
na Warnę, albo toczyła się bitwa morska.

Walka o Gallipoli.
Prędzej, niż się powszechnie spodziewano, 

nastąpił e p i l o g  nieudałej wyprawy czwórpo- 
rozumienia na G a l l i p o l i .  Francusko-angiel­
skie wojska nie uważały za stosowne czekać, 
dopóki w całej pełni ujawni się skutek otw ar­
cia drogi B e r 1 i n —K o n s t a n t y n o p o l ,  i 
przewidując znaną im z innych frontów dzia­
łalność arty lery i sprzymierzonych, przystąpiły 
do wycofania swoich wojsk. W ten sposób do­
konuje się likwidacya planów K onstantynopo­
litańskich en ten te‘y, zmierzających do tego. by 
przez wydarcie Turkom  cieśnin dardanelskich 
i Bosforu nietylko jednego ze swych przeciw­
ników usunąć poza nawias, lecz także przez 
przywrócenie bezpośredniej' drogi morskiej z 
morza Czarnego do morza Śródziemnego, otwo­
rzyć Rosyi ..okno do Europy11.

Pierwszy krok podjęty jeszcze w zimie, a 
zm ierzający do sforsowania cieśnin za pomocą 
floty nie powiódł się.

Postanowiono więc wziąć cieśninę od strony 
lądu, i przez wysadzenie wojsk na półwyspie 
Gallipoli, częściowo także na wybrzeżu mało-

żu zatoki Saros, operacye wojenne nie objęły.
Na wyżej wymienionych trzech odcinkach 

toczyła się zaraz od początku typow a walka 
pozycyjna. Mimo silnej przewagi artyleryi, mi­
mo pomocy dalekonośnych dział floty, F rancu­
zi i Anglicy zdołali oddalić się od swych miejsc 
wylądowania w głąb kraju  zaledwie na głębo­
kość pięciu do sześciu kilometrów: na  głębsze 
posunięcie się nie dozwolił bohatersko bronio­
ny front t u r e c k i .

Jednak  front turecki nie należał do bezwzglę­
dnie pewnych. W alka pozycyjna zużywa o- 
grornną masę amunicyi, k tóre zapotrzebow a­
nie w części tylko mogli Turcy własnym Siłom 
podołać. N adto odczuli zupełny brak ciężkiej 
artyleryi, k tórej ogromną ilość nagromadzili 
jej przeciwnicy. Przy znanem stanowisku R u- 
m u n i i , k tóra kategorycznie odm awiała wszel­
kim żądaniom przepuszczenia przez jej teryto- 
ryum amunicyi do Turcyi, zachodziło niebez­
pieczeństwo, iż walka o cieśniny dardanelskie, 
inneni potoczy się kołem.

Ten stan rzeczy skłonił państwa centralne 
do uwieńczonego pomyślnym skutkiem  pocho­
du na Bałkanie i otwarciu sobie bezpośredniej 
drogi do Turcyi.

Z chwilą kiedy pad! B e l g r a d  i N i s z .  los 
wyprawy na Galipoli nie mógł ulegać wątpliwo­
ści. Korzystając z mgły podjęli Anglicy i F ran ­
cuzi maskowe uderzenie w odcinku S e d-i 1- 
B a l i r ,  i wojska swoje z odcinka Anaforty i 
Ariburnu pod osłoną floty wycofali na okręty. 
Dokonali tego wśród napom  Turków, którzy

Z Salonik.
Nadzieje gen. Sarraila.

Wiedeń. (Tel. pryw.) „Zeit11 donosi z Luga- 
lio: Ateński korespondent „Secola11 Magrini 
odwiedzał niedawno front angielsko-francuski i 
donosi swemu dziennikowi, że panuje tam  ogól­
ne przekonanie, iż Bułgarzy nie wezmą udziału 
w operacyach pod Salonikami. W ojska austro 
węgierskie i niemieckie dopiero po dłuższym 
czasie będą na tyle silne, by módz podjąć de­
cydujące kroki. Zanim to nastąpi, generał S a  r- 
r  a i 1 spodziewa się, iż ze swą armią w sile 160 
tysięcy i ufortyfikuje się w Salonikach, zamie­
nionych na niezdobytą twierdzę.

Prasa, w łoska wyraża nadzieję, że Grecya 
przez walki na jej terenach się toczące, auto­
matycznie zmuszona zostanie do przejścia na 
stronę czwórporozumienia.

Przygotowania.
Berlin. (Tel. pryw.) W edług „Berliner Tage- 

b lattu" otrzym uje „Corriere della Sera11 nastę­
pujący list z Salonik: P ark  artyleryi, przezna­
czony d la obrony m iasta jest znacznie liczniej­
szy, niźli tego w ym agają formacye wojsk, <1° 
których został przydzielony. Amunicyi jest 
trzykrotnie więcej, niźli m ają baterye na zacho­
dnim froncie. Do tego należy dodać obfity park 
lotniczy, setki automobilów wszelkiego rodza­
ju. W szystko przygotowano szczegółowo, dwo­
rzec kolejowy rozszerzono i założono nowe li­
nie telegraficzne. Gorzej jest z nastrojem  ludno­
ści miasta, k tó ra  odnosi się wrogo i rada była­
by rzucić się z ty łu  na w ojska ententy. Miasto 
roi się od. przebranych oficerów niemieckich, 
tureckich i bułgarskich.

Nowe wojska bułgarskie.
Kolonia. (Tel. pryw.) A teński korespondent 

...Morning P ost11 dowiaduje się z wiarygodnego 
źródła, że Bułgarzy wystawili nowe wojska w

Sprawozdania nieprzyjacielskich sztabów.
Komunikat czarnogórski.

Wiedeń. (T. B.) Z wojennej kw atery prasowej 
donoszą: Czarnogóra, 17. grudnia: Nasze a r ­
m i e  S a n d ż a k u, które na całym froncie za­
atakow ane zostały przez przeważające siły nie­
przyjacielskie, otrzym ały rozkaz cofnięcia się 
na nowe stanowiska obronne. Nasza arm ia h e r- 
c e g o w i ń s k a  odrzuciła z powrotem nieprzy­
jaciela przez S u t j e s k a (lewy dopływ D r i- 
n u) i zadała mu ciężkie straty .

  Komunikat włoski.
Wiedeń. (T. B.) Z wojennej kw atery praso­

wej donoszą: Kom unikat włoski z d. 18 b. m. 
Przy ujściu doliny T o r r e ku dolinie A s t  i- 
e o udało się naszym wojskom obsadzić C i m a  
T o r r e  i zapewnić sobie jej posiadanie. Wczo­
raj toczyła się zwyczajna działalność arty lery i 
na całym froncie. Na wyżynach na północny za­
chód od G o r y  c y i  atak i nieprzyjacielskie na 
nasze stanow iska koło O s l a v i i  i w odcinku 
P  e v  m a  zostały odparte. Lotnik nieprzyjaciel­
ski rzucił 5 bomb na T iam o di Sopra w dolinie 
L e d r o ,  bez wyrządzenia szkód.

Wielkie straty Anglików.
Konstantynopol (Tel. B.). D. 21. grudnia. 

Wiadomość o opróżnieniu odcinków A naforta 
i Ariburnu przez nieprzyjaciela wywołała w ca 
łem mieście ogromną radość.

Ajencya telegraficzna Milli zaprzecza donie­
sieniom angielskim o wielkich stratach Turków 
w Mezopotamii. W ojska tureckie, k tóre walczy 
ly w Mezopotamii znajdują się dzisiaj w pełnej 
swej liczbie, natom iast Anglicy zatajają połowę 
swoich strat. Tysiące angielskich zwłok zebrano 
na polu bitwy. Liczba rannych po stronie angiel­
skiej by ła olbrzymia. Zdobycz turecka jes t nie­
zwykłą.

Bitwa marska aa Bzarneai morza.
Bukareszt. (T. B.) „A dwerul11 donosi z B a l -  

e z y  k  u : Dzisiaj przedpołudniem zjawiła się 
flota rosyjska, złożona z około 40 okrętów, pły­
nąca w kierunku przylądka K aliakra. Cztery 
okręty wojenne zatrzym ały się przed E k  r e n e.

azyatyckiem  walczyć o fortyfikacye dardanel­
skie wojskiem lądowem, i w ten sposób utoro­
wać drogę flocie.

Również ta  skombinowana akcya wojsk lą­
dowych i pieszych zawiodła. W cieśninach po­
jaw iły się niemieckie łodzie podwodne, działa 
tureckie średniego kalibru stanęły na poziomie 
sytuacyi, tak , że po stratach kilku okrętów  wo­
jennych, od końca wiosny bieżącego roku cała 
w ypraw a czwórporozumienia przeszła w bogatą 
w straty  walkę rowów strzeleckich.

Załączona m apka pozwala uzmysłowić sobie 
w krótkiem  streszczeniu przebieg lądowych ope- 
racyi na Gallipoli. Pierwsze wojska angielsko- 
francuskie stanęły równocześnie, po zniszcze­
niu przez flotę fortów tureckich w S e d - i 1 - 
B a  h r  i K u m  Ka 1 e na gruzach tych fortów, 
z których pierwszy położony jest na skrajnym  

południowym cyplu półwyspu Gallipoli, zaś 
drugi na wybrzeżu Małej Azyi.

Z obszaru K u m  K a l e  wojska lądownicze’ 
wyrzucone zostały w ciągu kilku dni. Usado­
wiły się natom iast silnie w odcinku S e d - i I - 
B a h r  na G a l l i p o l i ,  skąd z biegiem czasu 
operacye przeniosły się na  dalsze odcinki tegoż 
półwyspu.

Mianowicie praw ie równocześnie z obsadze­
niem S e d - i l - B a h r u ,  w ylądow ały wojska 
czwórporozumienia w odcinku A r i b u r n u .  
Odcinka tego należy na  naszej mapce czukać 
w połowie drogi miedzy zatoką Suvla a  Se d - 
i l - B a h r e m .  W reszcie, po upływie znacznego 
okresu czasu po pierwszem wysadzeniu wojsk, 
wylądowali sprzymierzeńcy w zatoce S u v 1 i 
i opanowali odcinek trzeci z rzędu A n a f o r t a ,  
rozciągający się po obu stronach zatoki tej sa­
mej nazwy. Dalszych odcinków, poza kró tko­
trwałym  pobycie wojsk francuskich na wybrze­

widząc odwrotowe ruchy przeciwników, prze 
szli do ogólnej ofenzywy.

W obecnej chwili jedynie w obszarze S e d-i 1 
B a  h r  u trzym ają się jeszcze pod osłoną wzgórz 
wojska anglo-frauouskie, lecz i w tym odcinku 
ogólne w ypadki nie rokują im dhiższego po­
bytu.

T ak zakończyła się wyprawa, która nie przy­
niósłszy żadnych owoców, pochłonęła sporo o- 
krętów  i dziesiątki tysięcy anglo-francuskich 
żołnierzy. Oklaski w Izbie angielskiej, którym i 
powitano oświadczenie A sąuitha o wycofaniu 
wojsk z Gallipoli zaiste musiały być gorzkie.

nie otrzymali wymienieni członkowie Izby ża­
dnego m andatu, 3) opinię tę wydało 2 członków 
tj. Bernard W achtel i Gerson Gustaw  Bazes 
wraz z członkami Prezydyum  pp. Janem  Kan- 
tym  Federowiczem i p. Tadeuszem Epsteinem, 
4) odnośnie do interpelacyi Prezydyów  obu in­
s ty tu c ji rękodzielniczj’ch, dlaczego obecni w 
W iedniu członkowie Izby handlowej nie prze­
dłożyli stanowiska rękodzielniezo-przemysłowe- 
go, zgłoszonego na konferencyi w Izbie handlo­
wej dnia 11. bm.. a zdążającego do przedłużenia 
moratorj-um bez zmiany, — w yjaśnił P. Prezes, 
że ta  sama kom isya zwołana na drugi dzień 
tj. 12. bm. nie uwzględniła przedłożonych ży­
czeń.

Powyższe wyjaśnienia nie zadowoliły przed­
stawicieli rękodzieła i przemysłu. Ponieważ rze­
komi delegaci Izbj- handlowej i przemj-słowej 
zajęli na konferencyi ministeryalnej stanowisko 
nad w yraz szkodliwe dla ekonomicznego i go­
spodarczego żj-cia kraju, a  w szczególności dla 
całego rękodzieła i przemysłu Galicyi, — pod­
nosimy jako przedstawiciele tego stanu protest 
i stw ierdzam y co następuje: 1) nie zwołano po­
siedzenia R ady Izby handlowej i przemysłowej; 
Ministerstwo handlu mogło zwolnić Izbę od od­
byw ania posiedzeń R adj', albowiem Izba nie 
urzędowała w kraju. Ponieważ jednak Minister­
stwo nie wydało z a k a z u  zwoływania Rady, 
przeto winna bjda Izba szczególnie w tak  wa­
żnej sprawie zwołać natychm iast Radę po po­
wrocie do Krakowa. Gdyby Izba handlowa 
chciała życzliwie działać dla przem ysłu i han­
dlu byłaby zaprosiła interesowanych przedsta­
wicieli całego jej okręgu, tj. od Łańcuta aż do 
Białej, aby dowiedzieć się o faktycznym  stanie 
gospodarczym i ekonoinicznjTn miast, rękodzie­
ła. handlu, przemysłu, tak  jak  to uczyniły inne 
korporacye. 2) Izba handlowa i przemj-słowa 
w Krakowie niema do dnia dzisiejszego pojęcia
0 położeniu kraju, gdj'ż niedaw no podjęła ezj*n- 
ności urzędowe w Krakowie. 3) Dwaj członko­
wie Izby. k tó rz y  wyjechali do W iednia nie byli 
reprezentantam i Izby i nie mieli prawa przem a­
wiać za tak olbrzymi obszar kraju , nie znając
zupełnie jego położenia ekonomicznego. PP. 

Jan  K anty  Federowicz, Bernard W achtel. Ger­
son Gustaw Bazes i Tadeusz Epstein przebywali 
dłuższy czas w W iedniu, dlatego o stosunkach 
kraju nie bjdi w stanie udzielić nikomu infor- 
macyi. — 4) PP.: T. Epstein i G. G. Bazes, prze­
mawiając na konferencyi m inisteryalnej dnia 
14. bm. dali c. k. Rządowi informacj-e niezgo­
dne z rzeezjTwistym stanem  naszego ekonomi­
cznego położenia. 5) Reprezentanci krajowego 
rękodzieła i przemysłu nie mogą obojętnie pa­
trzeć na niezgodne z prawdą stanowisko Izbjr 
handlowej, albowiem w myśl ustaw jr rękodziel­
nicy i przemysłowej', należąc do Izbjr handlowej
1 przemysłowej mają prawo żądać, aby interesy 
ich brane były pod uwagę na podstawie dokła­
dnych informacjo, a nie w lekkom yślny sposób 
przez pojedynczj'ch członków traktow ane,

IV konferencyi odbytej u Prezesa Koła pol­
skiego i l r n  22. listopada b. r. wzięli udział 
przedstawiciele przemYsłu, kupiectwa. rękodzie­
ła. instytucyi finansowych, Związków i Spółek 
gospodarczych,11 a także członek Izby handlowej 
p. Tadeusz Epstein. Ro bardzo dokładnem  zba­
daniu stosunków ekonomicznych przez pierw­
szorzędnych znawców postanowiono, aby  mo- 
ratoryum  dla G alicji przedłużyć bez zmianj'. — 
ATedlug inform acji otrzym anych od Prezesa 
Izby handlowej przed odbyciem konferencyi w 
Wiedniu, miała Izba handlowa zająć w sprawie 
m oratoryum  stanowisko zgodne z uchwałą Kola 
polskiego. Natomiast wbrew otrzymanemu za­
pewnieniu i wbrew ogólnej i jedynie m iarodaj­
nej opinii Koła polskiego, wypowiadającej się 
za przedłużeniem m oratoryum. — członkowie 
Izby pp.: G. G. Bazes i T. Epstein nie szanując 
najwyższej reprezen tacji naszego kraju  i zmie­
niając swoje własne zdanie —  wystąpili z wnio­
skami przeeiwnjTni Kołu polskiemu.

Z powyższego wynika, że dwaj członkowie 
Izby, przem awiając za zniesieniem m oratoryum  
mogli mieć na celu tylko swoje własne dobro, 
lub nienawiść do naszego kraju i narodu. 
Prezes Izby rękodzielniczej: Wincenty Wajda, 
zastępca: Zygmunt Siemek, Prezes Związku 

krajowego: Piotr Kosobudski.

O moratoryum.
P ro test krajow ego Związku Izb i Stow arzyszeń ręko­
dzielnicy, o-przemy słowy eh na  okręg krakow skiej Izby 
handlow ej i przem ysłow ej i Izby rękodzielniczej w 
K rakow ie, przeciw stanow isku Izby handlow ej i prze­
m ysłowej w K rakow ie, zajętem u w sprawie m orato­
ryum  na konferencyi m inisteryalnej w W iedniu dnia 

14 g rudnia h. r.

Kom unikują nam: Onegdaj udały się prezy- 
dya: Krajowego Związku Izb i Krakowskiej 
Izby Stowarzyszeń rękodzielnicze - przemysło­
wych do Izbj' handlowej i przemysłowej w K ra­
kowie, celem zażądania wyjaśnień, na jakiej 
podstawie członkowie tejże Izby pp. Tadeusz 
Epstein i Gerson Gustaw Bazes na konferencyi 
m inisteryalnej w W iedniu przedstawili zapatry­
wania tyczące się m oratoryum  sprzeczne z in­
teresam i ekonomicznjTni kraju. Z wyjaśnień o- 
trzym anyęh od Prezesa P. Jan a  K antego Fede- 
rowicza dowiedziano się, że: 1) Nie zwołano 
R ady Izby handlowej z powodu uwolnienia Izby 
przez Ministerstwo handlu od tego obowiązku, 
2) do w ydania opinii w sprawie moratoryum

KRONIKA.
Budżet miejski na rok administracvjnjr od 1. 

lipca 1915 do 30. czerwca 1916 został ostatecznie 
przez magistrat wygotowany i będzie we czwartek 
23. b. m. przedmiotem obrad krakowskiej Rady 
przybocznej.

Sprzedaż mięsa »  piątek. Magistrat jako władza 
polityczna 1. instancja w myśl § 3. rozp. mnist. 
z 8 maja br., zezwolił wyjątkowo w interesie publi­
czności na sprzedaż mięsa i wyrobów masarskich 
w piątek dnia 24 bm. tj. w dzień wigilijny, nato­
miast odmówił zezwolenia na sprzedaż mięsa i wę­
dlin we wtorek dnia 21 bm.

Bank krajowy (Zakład Centralny) zamierza 
wobec dokonanego zaliczenia powiatu polityczne­
go Lwów i obszaru miasta Lwowa do dalszego 
obszaru wojennego, przenieść swą siedzibę w dru­
giej połowie s t j ' c z n i a  Ł916 z Krakowa do 
Lwowa.
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Obrazy d o  ołtarzy
F e re tro n y , K rzyże, 
K a n o n y  n a  o łta rz e

S T A N IS Ł A W  R Ą B
h a n d e l a r ty k u łó w  r e l ig i jn y c h , o b ra z ó w , r a m  i g a la n te ry i

K ra k ó w , S ła w k o w s k a  4 . 2164

Obrazki n a  k o lę d ę
w wielkim wyborze 
o cenach dawnych.

N o w s z e  w y d a w n i c t w a

Księgarni Spółki Wydawniczej Polskiej
w  K r a k o w i e .  1958

K aczm arczyk Ks. Dr Ewangelie. Studyum krytyczne 
Cena egzempl. broszurowanego K. 7.— z przesyłką K. 7.55.
Cena egzempl. oprawionego K. 0*20 z przesyłką K. 8*75,

M azurek Ks. Kazania o prasie katolickiej.
Cena egzempl. broszurowanego K. 3 6 0  z przesyłką K. 4*05.
Cena egzempl. oprawionego K. 4 60 z przesyłką K. 5 0 5 .
~ Popiel. Ks. W. Arcybiskup w arszaw ski, Pamiętniki.

Dwa tomy. — Cena K. 6*—, z przesyłką K. 6'55.
D o nabycia za p o ś r e d n ic t w e m  k a ż d e j  k s ię g a r n i .

wtarr widm pra.gr n w ln r i k w t  I nątn  |J  p w ą p i a K  l'ą_Ł» 
d rtftct ia jo&4

„ G Ł O S  N A R O D U * *
m u iO m  pumo polityczne .ezpar.yme, które fono program postawiło 
■obłe: wypracowywanie rodzimych sił w narodzie, a w izczególności 
dl w g ecie i rozwój ływiotu chrześcijańsko polskiego w naszych 
miastach. Rosnące koło przyjaciół, którzy skupiają ilą pr.y tym pro- 
j  i  , i ■ ■ pismu na nieustanne doskonalenie ti% Dłląk. teme

w o n i : w o jn y  fw ia tn w o j —
mdgł „Oto* Narodu* stanąd na i 
Cofhnhdm swym b

* Mormaeyiny _
nie łamów przy dwurazowem wydaniu dziennika umioliiwia szyb- 

odrwtere.e—1 e c „jgc ogromu zdarzeń, lakie niesie prze- 
. Na tle tego przełomu wyłaniająca sią ne nowo

•praw a polaka
w WWem Herokiem m'ądzynirodoweni znacan^u jest od początku 
woiay przedmloten, szczególnie bacznej uwagi „Ołosu narodu*, który 
notuje Yzzechstronae takty objawy jej ro w Jan i s'e i zapisuje skrze 
tub ,im r  opinii obcej, mogące być wskalnikiem dla ukształtowania sią 
pnpóśM d. Rdwnołegle z tem „Otos Narodu* irajlywsaą uwagą poświęca

odbudowi,, kraju
nawudaa.rgu zziiazczeniem wojny i op a e nad ludnością, ć o'kn 
jc, kląskami, łącząc troaką o dzied dzisiejszy i  wytąloną czujnością

jutra.
,NiC uad dobro narouul* Temr wsstazai iu pozostaje wiernym dzien- 

' .ry nigdy nie stał na usługach party) i koteryj, który zawsze 
rawiska naszego ty< a pod kątem interesu całości i w siużbie

któr

najczystszych ideałów narodowych upatrywał swą racyą istnienia.
Znłolenie tw odbija sią w d o b o . . .  piór i e n t ó .  które 

Naie lub ortygodnie grupują sią przy „Gfooe rV udu*. W ciągu 
wo|ny zabierał: gros w rói tnych s< awach. lub zamieścili swe prace: 

L>r Kiemens Bąkowski, Prof. Pr. Bujak, Ł  Buynowski, X. Prot 
laL lyt Ty »wskl, A. Chołoniewski, S Chmurkowski, Or r. Juda, 
Dr Tao. St OiabCwikl, Jan Grzegorzewski, Inl Tadeusz Harajewicz,

Korzonkiewtez, Red. Pr. Krys.ak, Poseł Zygmunt Lasocki, Dr Ernest 
ŁoiiiAsU, in  Matyasik. X. Pi m’ Michalski, Wilhelm Mitarski, Dr 
!r Momldfowsn Dr. J. nuczkowski, Prof. Frydeiys Miiller, inz. 

Tadeusz Niedzielski. Prof. Kazimierz Rogoyskl, pr, i M, Rostworowski, 
Prot W. RubczyAski, Lv Mikołaj Rudnicki, X. Dr Starowieyski, Win- 
- «  Słroka, ProŁ Wacław Sobieski. Pruf S t Surzyczki, Dr. I. Ujeyskl, 
Prot. u Wachnoiz Dr H. Wielowieyski, Roman wyoczyfltki, X. Adam 
W .raiuatkl X. Prof. Kazimierz Zimmerman.

■A»ODO“ ssSSSTwW rS. 
,6ŁQS KAB0DP“

HABODU"
zamieszcza urhliie I dokładne sprawozda 
nlaz obszarów Polak1, nawiedzonych wojną, 

je barwne opisy walk naszych faohatar- 
' Legionów.
pnybosl ujmującą i doborową lekturą, 

au tta u t cbwila. «  *
w Krakowie r.ieslączr •  Korea Jj kwartalnie i ,  

u..esląuz._ M haL Na prowineri 
wy.yłką Kar. 1 ' łt ,  z Jednorazową J’7a. 

wi .yrkn Mot .  P M , s jednorazow Kaw. i .  
i i i e u r  al im, ‘f« n _ a s*  I k
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H U R T O W N IA
Spółka z ogr. odpow. w Krakowie

P la c  W W . Ś w ię ty c h  1 .11
poleca

Przedsiębiorstwom handlowym

M asło du ń sk ie  t łu s te ,  
mało solone w beczkach

po 51 kg.

Ryby morskie s u s z o n e ,  solone
w balach po 50 kg.

S ard y n k i  n o rw e g sk ie  
i portugalskie w skrzynkach

po 100 puszek.
Oferty na łą lanie. 2075
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Tassauerska f a b r y k a  papieru 
i zastępstwo fabryk papieru

Berno, Morawa.
Największy skład papierów do pisania, druku, kan­
celaryjnych, kartonów, kolorowych i konceptowych 
dla drukarń, następnie papier Cellulose, Shealings. 
Superior i pakowy Hawana, jakoteż i papiery adju­
stowane dla wszystkich branż. Próbki wszystkich 
znajdujących się na składzie papierów na żądanie 

bezpłatnie i frank b.

Jedynym i a r ty k u ła m i
SSUT3 Przetwory mleczne: „UKTOL"

■laka kwaśna Praf. Klaaznikawa. 1860

„ Y  O  G  H  U  R  T M m l e k o  b u ł g a r s k i e  —  , . K  E  F I  R ‘*
Mlaszaaki dla nlaaiawląt. Stale z mleka od krów zdrowych wyrabiane.

9 9 Lak to 1“ Karmelicka 15.

JUŻ WYSZŁA Z DRUKU BROSZURA
Dra FRANCISZKA STEFCZYKA

■ ii
„Upaństwowienie obrotu zbożem, 

miewam i produktami strączkowymi
w ydana przei. K rajow e Biuro P a trona tu  dla Spółek oszczędno­
ści i pożyczek. Na 136 stronicach, w 3 częściach przedstaw ia:
I. K upno i rozdzielanie zboża oraz produktów  mącznyck.
II. W ojenny Zakład dla obrotu zbożem i III. Rozporządzenia, 
dotyczące obrotu zoożem. mlcweu. i produktam i strączkow ym i

(w dosłownem brzm ieniu, po dzień 30 w rześnia 1915). *
C E N A  1 K . 50  h.

D o n ab yc ia  w e  w sz y s tk ic h  k sięg a rn ia ch  g łó w n y  sk ład  
k sięg a r n i G ebethner i. *i Sp. w  K rak ow ie

SSGX9S3BQISG3ta£Q3M 33Kfó)t3t3Q3G3tS8DSG3@

Józef Kuczmierczyk §
Nf. Telef. 3 9 4  K r a k ó w ,  u l i c a  ś w .  A n n y  Nr. Te l i - , 3 9 4  g g

poleca • GD

Dielki oybór kompotóia i marmoladyg
Konserwy mięsne i jarzynowe, gg

Zdrowotne wino Vermouth,
— GDgg w i na reńskie i krajowe, m&derę i malagę kuracyjną, gg 
GD wino słodkie muszkatołowe.

® S zam p an y o ry g . i k ra jo w e  | j
Koniaki francuskie i trrajowe. Benedyktyni!; oryg. ©  

Łosoś wędzony
Hjj oraz wszelkie delikatesy i towary kolonialne. ^

GDGDGDGDGDGDGDGDGDGDGDGDRGDGDGDGD08SGDGDGDGDGD GD

GD
GD

Poszukuję posady

kasyera mb magazyniera
Posiadam odpowiednie kwalifikacye, oraz poważne

polecenia.
Łaskawe zgłoszenia do Adin. „Głosu Narodu" pod Legi 

tymacya Nr. 61955.
2182

Zakład św. Józefa
dla osieroconych chłopców fundacyl Piotra M ichałowskiego  
Rok lałoźanla 1848. Rok u łożan la  1843

w K ra k o w ie , ul. Karm elicka 6 6
Telegram,: Józefie), Krików.

poleca
Rośliny doniczkowe i dekor&i yjne, bukiety, wieńce ze sztucznych kw ia­

tów, wszelkie wyroby w zakres kwieoiarslwa wchodząc',. 
Drzewka owocome karłowe i pienne, porzeczki, agretty, maliny, krzewy 
ozdobn, m abonie, magnoue, cisy kuliste, bzy białe i liliowe, thuje, 

Świerże srebrne i złote, p i/kuliste i piramidalne, róże Polianty szłam, we 
róże kirżaczaste w różnych gatunkach, dentoje białe i różowe. — Maść 
ogrodnicza najlepszego wyrobu. Specya'ność: Bluszcze wielkolistne i bar­
winek do onsaazania grobów, cyklameny, chryzantemy zwykłe i japońskie. 
Zamówienia w ykonuje się odw rotną pocztą. — — Cenniki na żądanie.

0  i bieliznę nową, oraz wszelkie reparacje przyjmuje 
ml i wykonuje starannie po możliwie niskich cenach

[i Wiktorya Podbielska |
H krawczyni 4
® ni. Poselska 1. 20, parter, (oficyny). ®

T. Cieślinski w Przemyślu
HURTOWNY

: SKŁHD Win :
Z A PR Z Y S IĘŻ O N Y  D O STAW CA  W IN  M SZALN YCH
Wina stołowe węgierskie i austryackie doszły do szalonych cen 
wobec tego zakupiłem w paśmie gór tokaj s ko-hegeiajskich magnackie 

starsze roczniki i oferuję:
Samorodner mszalny aromatyczny pełny pondający po Kor. 2'0U — 
2*20, za 1 litr w beczce. — Tokaj 2 putowy kuracyjny słodki 
K. 5*50,kTokaj 3 putowy kuracyjny słodki K. 7*00, Cogniak medy- 
_________________ cynalny »Contro< flaszka K. 6*60.

OSTATNIA NOWOŚĆ!
iclwa Księgarni J .  Czerneckiego s z e w » S m 7.

Papiery listowe ozaobione wytwornemi reprodukeyami z obrazów 
= = = = =  Prof. Piotra Stachlemicza: = = = = =

L is t y  P a n a  Z a g ło b y . faSUiL Bohale,°™ ac,y'“ e' "enryka
A l m a  Bery a papierów listowych ozdobionych kompozycyami

9% ■ ■■«■ * o nastroju poetycznym i patryotycznym

U f f l  ■  -  Galeiya typów kobiecych, pełnych wdzięku i uroku, które w naj-
przedniejszej reproaukcyi oddają w całej pełni fmezyę właściwą 

rysunkowi znakomitego artysty.

Niema kraju w którym by te papiery listowe nie mogły nazwać się najwytworniejszem
wydawnictwem.

Księgarnia I. CZERI1ECHIEG0 * fafc6u>. Sictpslta 17.
W etkl ułybór KRRT POCZTOWYCH z reprodukeyami prac najznakomitszych

artystów polskich.
Nabywać można pojedynczo lub hurtownie 2276

WSZELKĄ

BIELIZNĘ
ubrania kobiece i dziecinne

wykonywa

„SZWALNIA DLA DOTKNIĘTYCH WOJNĄ"
pod zarządem Komitetu Pań.

Sprzedaż odbjrwa się stale w lokalu „Szwalni" 
plac Szczepański 7. i lokalu Ligi przemysłowej 

ul. Straszewskiego 28.

Wielki wybór taniej bielizny, ubrań dzie­
cinnych, fartuszków itd.

ZAMÓWIENIA HURTOWNE ODWROTNIE 
Ceny najniższe. Cer* najniższe.

Buchalterka
pisząca na im szy n ie , p oszu ­
kuje posady zaraz. Z g łoszen ia  
pod B. Z. do Adm inistracyi 

„G łosu  w arodu.“

Zaraz
do wynajęcia pokój frontowy duży 
um eLlowany na parterze, tam że na 
II. piętrze 3 pokoje, przedpokój kuchnia  
spiżarnia i t. d. t. j (cafe II. piętro) 
W iadomość paitar lub I. piętro ul. Ko­

chanowskiego 28. 2205

Bibułek
do papierosów i tutek dostarcza 
szybko, także w większych ilościach 
fabryka bibułek do papierosów 
■ Jamna-r T. A. Budapeszt IX., 

Ernautcza 26. 2158

W ielk i wybór

11
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DOSTAWCA NADWORNY

Pierników miodowych i krurnyci 
Specyalność: 

piernik litewski przekładany
ritimcfjn' miód cisniony z plastrów 

poloca
Eugeniusz Chodziński

Łobzow ska 6.

fl.HflwEŁRfl
W KRAKOWIE

poleca

znakom itą H erbatę Rangalla, Kompoty, Kon­
fitury, M arm olady, Jarzyny, Sucharki szwaj­
carskie, Ryż szwajcarski w litrowych puszkach 
czysty lub z m ięsem  (R isotto ). Koniak le­

czniczy —  W ina tokajskie  —  M alaga.

f? TELEGRAMY: HAWEŁKA KRAKÓW. ?*— 5 !
I -  _________________  l l i f e a

■ S m S S  i  i i i  i  i  ■ i S S n K B e H i H h  h - śi ■ p a n n u r n d n
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PRYWATNE

KURSY PRAWNICZE
udzielają nauki w zakresie wszystkich egza­
minów i rygorozów prawniczych. — Własne 
skróty w całości do egzaminu histor. w czę­
ści do innych. ■ Przyjmuje się w ciągu bie- |  
żącego miesiąca wpisy na kurs do egz. histor 

i sądowego. Osobne lekcye na żądanie. i 
|

Zgłoszenia od 3 — 5 popołudniu

Qr Kazimierz Kucharczyk
Kraków, Loretańska L. 3.

-  najlepsza mieszanina -
Najl< psza mięśzanka za 1 kg Kor. 4'7< 
n»n Jago 1
Per/ówka > » » » » 4.80
najlepsza J 
Caracas i
O uaie—ala > » . . .  5.—
Portorico J
Jaw a „ - n.
Jam ąjka }■• , •* ’•
H onduras! _
Mocca /  * * * * 5‘10
Geylon * * * * 5*30
Kawa niepalona, herbata 1 ka­
kao na każdą cenę, żądajcie cen­
ników szczegółowych. —  W ysyłam 
w pakietach pocztowych po 4•/, 
kg., arbo koleją nieopłacono, z 
ocleniem  za zaliczką. Dziennie 
wypala moja palarnia do 5.000 kg. 

kawy
Zentril Amerikanischer Kaffee Inpert

M. KNELLER
W ien V. Z iegelo fen gasse  23 c, 
Telófon 55/03 Rok załołenli 1889.

Wiadoioścl o zapiiofcli
Ogioazenla o zaginionych umieszczamy 
w tvm dziale za ojjłatą 1 K. za jeden raz. 

Należytość należy nadesłać z góry.

STANISŁAW BAR
Wontrolor podatkowy z Niżan- 
kowic znajduje się jako jeniec 
cywilny w Taszkiencie —  prosi 
rodzinę o listy pod adresem: 
Taszkient (Azya) Kruczykowskij 

preułok. Polski Komitet.

Ktoby miał jakiekolwiek- 
bądź wiadomości gdzie znaj­

duje się syn mój

A n to n i S iatka
żołnierz 13 pp., który walczył 
ostatnio w Karpatach, raczy ła- 
sk&w>e mi donieść pod adre­
sem : Siatka, Kraków, ul.

Starowiślna 1. 38.

Nakładem Wydawnictwa „Ołoan Narodu4' Bp. s Ogr. odp. Aadaktor odpowiadzialny i kiarojaey B^man WoyesyóakJ. Drukarnia „Biosu Narodu" w Krakowie pod sanadem  Romana Kerka.


